
 

Malwinie Grzywacz trudno było uwierzyć, że to do niej uśmiechnął się los i wygrała rower 
górski. 
  
Ten rower był nagrodą za udział w czterech konkursach zorganizowanych przez OSK i OSiR. Każdy 
uczestnik zabaw rekreacyjnych dostawał słodki upominek, a na koniec z grona wszystkich uczestników 
wylosowano szczęśliwca, który odjechał do domu rowerem. Los padł na Malwinę, która chętnie bierze 
udział w różnych konkurencjach sportowych. I trudno się dziwić, skoro tata Marek jest byłym 
pierwszoligowym bramkarzem Górnika Wałbrzycha, a mama Dorota w PSP 21 często organizuje zawody 
sportowe. Rodzice musieli mieć mocno zdziwione miny, kiedy córka do domu wróciła z rowerem. 
Malwina była tak zaskoczona tą wygraną, że trzeba było kilka razy wywoływać ją po odbiór nagrody. w 
końcu weszła na scenę i odebrała rower. I jest przykładem na to, że aby coś wygrać, trzeba przede 
wszystkim brać udział w różnego rodzaju konkursach i zabawach. Rower był wspólną nagrodą OSK i 
OSiR. 
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� Malwina otrzymala rower od Tomasza Durajczyka, pracownika OSK 

i OSiR   

 


